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w JFunie w Piątek dnia 1 Października v.s. 1826 roku. 


WrapomoŚści Knarowez: 
j 
Uxaz RząpzącEGo SrNATv. 

O poruczeniu Sądom sumniennym sądzenia 
spraw względem znieważenia rodziców przez dzie- 
ci płci obojev i wszelkiego stanu, bez róśnicy. 

v Wedle Ukazu Jeco Cesarskiey Mości, Rzą- 
dzący Senat na Powszechnóm Zebraniu Dapartn- 
mentów Moskiewskich słuchali kopii z kopii 


t 


„tey sprawy do tego Sumniennego Sądu: Porów- 
nawszy wszystkie te zalecenia Departamentow Se- 
natu z nastałćmi w podobnych sprawach Nay- 
wyższemi rozkazami, okazuje się, źe w roku 
1802 Powszechne Zebranie Rządzącego Sepatu De- 
partamentów Sankt-petersburskich, w sprawie wy- 
nikłey u wdowy Żołnierki Hasilewey z jey córką 
Radczynią honorową dwanową , która wyprawiła 
ją z domu swojego z wielą słowami dotykającemi 


Naywyżey potwierdzoney Opinii Rady Padri} zatrzymała jey majątek, postanowiwszy z okoli- 


stwa, nadesłaney przy uwiadomieniu z Departamen- 
tów St. Paięrshutśkich Rządzącego Senatu, dla 
należytego wypełnienia, w brzmieniu następują- 
cóm: = H Państwa na Departamencie spraw cywil- 
nych i duchownych, i na Powszechnóm Zebraniu 
rozpatrjwała przełożenie Powszechnego Zebrania 
Departamentow Moskiewskich Rządzącego Senatu, o 
rozmaitych zaleceniach Departamentów -2go i 6go 
Senatu, nastałych w sprawie odstawnego porucznika 
Symona Kadnikowa, sądzonego za uczynione jako- 
by pobieia matee jego, orucznikowey artylleryi 
Agrafini Kadnikowey. Rada Państwa, znaydując 
zdanie w tey rzeczy większości Senatorów, z któ- 
rymi i Minister Sprawiedliwości zgodził się, zgo- 
dnóm z prawidłami, postanowił je potwierdzić. 
Jeco. Cesarska Mość , nastałą Opinią na Powsze- 
Państwa o rozmaitych za- 
leceniach Rządzącego Senatu w sprawie Porucz- 
nika Kadnikowa, Naywyżey potwierdzić ra- 
czył i rozkazał wypełnić. Autentyk podpisał: Pre- 
zydent Rady Państwa MXiążę, Piotr Łopuchin. 
Dnia 7 maja 1826 roku; i uczynioney sprawkĄ z 
kióreyfokazało się: Rządzący Senat na Powszech- 
ném Zebraniu Departamestow Moskiewskich, po 


rozpatrzeniu okoliczności o rozmaitych zaleceniach 


Departamentów 2go i 6g0; danatyeh w sprawie 
odstawnego Porucznika Symona Kadnikowa, sądzo- 
nego za uczynione jakoby matce swojey, porucz- 
nikowey artylleryi A grafini Kadnikowey, pobicia, 
roku 1625 apryla 24, majasa i 8 dnia, przez wię- 
kszość głosów, zgodnie z Opiniją Ministra Spra- 


- wiedliwości, wyrokiem postanowiła: z okoliczności 


ninieyszego toku sprawy dostrzega się, Że w.sprawie 
o uczynione przez Porucznika Symona Kadaikowa 
matce swojey porucznikowey artylleryi Agrafini 
Kadnikowey pobicia, nastały od Departamentu 2g0i 
6go Rządzącego Senatu rozmaite zalecenia, z któ- 
rych, pierwszy Departament w roku 1818 uznał 
ze swojey strony sprawę tę z natury swojey do 
Sądu sumniennego nienależącą, gruntu 3e się w 
tóm na rozesłanych powszechhie 8 listopada 1809 ro- 
ku z 1go Departamentu Senatu Ukazach, któremi 
objaśniono;że według myśli Na ywyższe y potwier- 
dzonego w dniu g septembra 1802 przełożenia Po- 
wszechnego Zebrania Rządzącego Senatu Depar- 
tamentów Sankt-petersburskich, sądzenie do Sądu 
sumniennego odnosi się tylko względem samych 
córek zamężnych, wyszłych z podległości rodziciel- 
skiey, a nie w powszechności względem wszystkich 
dzieci, przebywających przy rodzicach; a ostatni 
Departament przeciwko temu w roku 1820 postano- 
wit pomienioną sprawę Kadnikowych, po uzupelnie- 
niu śledztwa, przesłać dla rozpatrzenia do Sądu su- 
maiennego, nie mając jednak przy tém w uwadze swo- 
jey o nastałych już dawniey w tey rzeczy 2go Depar- 


\ tamentu Senatu zaleceń, jakoby o nieprzynależeniu 


czności samey tey sprawy: wyrok przez powyższe -® 


nay poddanieysze przełożenie, potwierdzone w dniu 
9 oktobra tegoż roku Naywyższ ą konfirmacyą, 
predstawiało do N a w yższe y uwagi zdanie swo- 
ja; przez które, dla rzadkości wyżey wspomnione- 
go, tak przeciwnego samemu przyrodzenin wy- 
stępku, iż nie może mieć innego źródła, jak, albo z 
rozumu obłąkanego, albo zepsutey moralności, mnie- 
mało sądzenie przestępców tego rodzaju za właściw= 
sze w Sądach samnieanych , gdzie sprawiedliwość 
połączona jest z dobroczynnością, swobodniey mo- 
że moc prawa z ważnością zdarzenia porównać; 
na złagodzenie losu wpadających w tak ciężkie. 
przestępstwo, bardziey z paroxyzmów umysłowych, 
aniżeli ze złych zamiarów; — z tóm jednak, iżby i 
te sądownictwa, dla większey ostróżności w zda- 
rzeniu sądzenia, ściągającego się do osób szlache- 
tnego i urzędniczego dostojeństwa , dekreta swoje 
w tey rzeczy, nie doprowadzając do skutku, przed- 
stawiały Senatowi, który za obowiązek mieć bę- 
dzie podawać o nich swoje opinije na N a y wyż- 
sze rozpatrzenie, Podług brzmienia tak 'wyra- 
źnego postanowienia, sądzenie do Sądow sumnien- 
nych ściąga się nie do samych tylko córek zamęż- 
nych, wyszłych z podległości rodzicielskiey, ałe i 
w powszechności do wszystkich dzieci o zniewa- 
zapia rodziców, czy przy nich one znaydują się, 
albo w oddaleniu i za mężem będące; ponieważ w 
Ukazie 1819 roku listopada 15 wypisane są dwie 
sprawy względem znieważenia władzy rodziciel- 
skiey przez Poruczników fon Kursow i Podpółko- 
wnika „Depreradowicza, i zalecono w sprawach 
tego rodzaja postępować zgodnie z nastałym o De- 
preradowiczu Naywyższ y m rozkazem, którym 
uznané zostało za niewłaściwe wszelkie w takiey 
sprawie śledzenie, gdzie prawo rodzicielskie wi- 
docznie znieważa się zuciiwałością syna , i kiedy 
prawo pozwala rodzicom karać dzieci uporczywe, 
i obie wyrażone w tym Ukazie sprawy o fon Kur- 
sach i Depreradowiczu odbywały się i zostały o- 
sądzone w Sądach sumniennych. Oprócz tego w 
tymże roku. 1819 w miesiącu lutym, w nadesłanćm 
z Powszechnego Zebrania Rządzącego Senatu De- 
partamentów Sankt-peterburskich do Departamen= 
tu Ógo uwiadomieniu, dano wiedzićć , że P, Mi- 
nister sprawiedliwości o niezgodzeniu się sprawu- 
jącego obowiązek Gubernatora Cywilnego Astra- 
Maątskjego z dekretem tamecznego Sądu sumnien- 
nego w sprawie o znieważeniach, nczynionych przez 
Armenina Rewanowa matce swojey , doprowadził 
do Naywższey wiadomości przez Komitet PP. 
Ministrów, któremu na posiedzeniu 4 stycznia te- 
goż roku objawiono, że Cesarz Jzcomość raczył: 
potwierdzić dekret Sądu sumniennego astrachań- 
skiego, iżby Rewanow był poddany w całey mo- 
cy temu dekretowi i starał się uzyskać dla siebie 
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przebaczenie p 
wyżey rozkazano, ażeby o stanie tey sprawy w 
tym celu od mieysco wey cywilney Zwierzchności 
było donoszono co cztóry miesiące: przez Zarzą- 


- dzającego Ministeryum policyi, dla wiadomości i 


ostańowienia Komitetu Ministrów: Podług tego, 
i nastałym w Departamencie dm Rządzącego Sona- 
tu, dnia 20 oktobra 1820 r., na przedstawienie Rzą- 
du gubernialnego Ekaterynosławskiego, wyrokiem 
postanowiono, iż na osnowie Ukazow 9 septembra 
1802 i 15 nowembra 1819 roku, sprawy 0 znie- 
ważenie "przez dzieci praw rodzicielskich powin- 
ny bydź sądzone, nie w Izbach kryminalnych, ele 
w Sądach sumniennych. Następnie nie ma wąt- 

liwości do uznania za prawidło powszechne, że są- 
enie dzieci przestępnych zà znieważenie rodzi- 
ców, bez różnicy ich płci i stanu; należy właści- 
wie do Sądu sumniennego, naybardziey dla tego 
iż, ponieważ Ułożenia rozdziału 22 punkta 4, 51 
©; Na wyż uy 1787, roku apryla 21 Manifest 
i Urządzenia o0' zuberniach artykuł 591; uszano- 
wanie uległość dla rodziców przepisujące, nie tyl- 
ko żadnych granic władzy ich, ani tóźnicy mię: 
dzy dziećmi wydzielonymi od niewydzielonych nie 
oznaczają, ale stanowią za ich niewypełnienie si- 
rową na dzieci karę; nawet bez sądu; przeto nie- 
powinno już Żadne sądownictwo żadnych uwag 
w czasie swoich wyrokow dowolnie czynić, z osła- 
bieniem praw, tak dawno działających bez żadney 
odmiany i surowości; dla tego w zwyczaynych sądo- 
wych mieyscach w tych sprawa ch,ani żal podsądnych 
dzieci, ani ew znieważonyck rodziców pie 
mogą bydź przyjęte. Obok tego Sąd sumnienny 
ma mocy Naywyższego Urządzenia o zarządzie 


_guberniy artykułu 395, 597, 599 i 400, podaje rę- 


kę pomocy cierpiącym niekiedy więcey z nieszczę- 
śliwego jakiegokolwiek zdarzenia, albo dla zbiegu 
rozmaitych okoliczności , obciążających los jego 
nad miarę występku przez niego popełnionego. Po- 
wierzony temuż. Sądowi sumnienny rozbiór i 
ostróżne a litościwe kończenie spraw, 1 zostaw10- 
no temuż Sądowi tylko, prawo godzenia zostają- 
cych w sporze. "fu anie w innym sądowym urzę- 
dzie znieważeni rodzice mogą, oświadczywszy przy- 
chylenie się, darować dźieciom okazującym żal; a 
dzieci, pó odeyściu pierwszych zapędow rozpalo- 
nego umysłu , wpadiszy czasami w występek ze 
złych przykładow w towarzystwie i podobnych 
temu obita ale nie ze wszystkiem jeszcze ze- 

sute w moralności, uczuwszy szpólność swojego 
występku 'i okazawszy Żal za to, „będą w stanie 
uprosić. u obrażonych swoich rodziców przebacze- 


"nie; atóm samém obie strony powrócą do dawnych 


. 


familiynych związkow zgody , i pozostaną dzięci 
dobrymi obywatelami, którzy przeciwnie, podłóg 
dekretow zwyczaynych mieysc sądowych, które 
powinny bydź zasadzone na samey surowości praw, 
mogliby czasami uledz polityczney:śmierci. Z tych 
wszystkich względow : 1) Sądzenie o znieważenie 
rodziców przez dzieci płci obojey i wszelkiego 
stanu bez różnicy, zostawić Sądom sumniennym, 
na istotney osnowie Naywyżey potwierdzonego 
g września 1802 roku przełożenia Po- 
wszechnego Zebrania Rządzącego Senatu Departa- 
mentów Śankt-petersburskich. 2) Na teyŻe osnowie 
sprawę o znieważenie przez Porucznika Kadnikowa 
matki swojey, zgodnie z postanowieniem Departa- 
mentu 6go 1820 roku „odesłać dla rozpatrzenia i 
osądzenia do Sądu sumniennego Kostromskiego. 5) 
zglądem odmiany vasta ych tak w tey o 
Kadnikowie sprawie ; od 2g0 Departameniu w 
roku 1818, jako i w podobneyże sprawie wdo- 
wy Perszynowey ź jey ey Spiets od 1go 
Departamenta 1809 roku zaleceń, podać Jeco 
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rośbą dla doprowadzenia tego postanowienia 
% rzeczywistego wykonania o Ńa ymiłościw- 
szy Ukaz. Rozkaza li: względem odesła- 
nia sprawy o poruczniku Kadnikowie który znie- 
ważył matkę swoją, do Sądu sumniennego Kostrom- 
skiego, dla prawnego rezpatrzenia 1 osądzenia, za- 
lecić tamecznemu Rządowi Gubernialnersu; a iżby 
postępowano było podług pomienioney Na y w y- 


matki; lecz w tymże cząsie: N a y- 
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26y potwierdzoney Opinii Rady Państwa, na przy- 
szłość w zdarzeniu podobnych spraw, posłać z 
wypisaniem zdania większości PP. Senatorów do 


wasją or Rządow Gubęrnialnych, sądow sumnien- 


nych, Izb Sądow-Kryminalnych i do wszystkich 
mieyse Urzędowych Ukazy, również przez Ukazy 
uwiadomić PP, Ministrów. Wojennych Jenerał- 
Gubernatorów, Wojennych Gubernatęrów zdrząs 
dzających  Sprawani Cywilnemi, Jenerał Guber- 
natorów, Cywilaych Gubernatorów i Naczelników 
miast; a do Nayświętszego Rządzącego Synodu i 
do wszystkich Depariamentow Rządzącego Sena- 
tu, przesłać uwiadomienia. Dnia 51 augusta 1026 


roku. (Z Powszechnego Zebrania Departamen- 
tow „Moskigoskich). ` ' 
F RA Ny YA. e 
Paryż d. 18 września. 
6 (Journal de St. Petersbourg.) w 


P. Karol Dupin, członek instytutu, odbył 


teróz podróż po- Normandyi, celem wysłedzenia ` 


gruntu, przez który ma przechodzić: kanał 8e- 
kwański. Podług P. Dupin, można bydź pewnym, 


iż mniey kosztować będzie wprowadzanie ókrętów ' 


do Paryża, aniżeli prostych statków przez kanał 
Ourcg. NE. 

Syn Mauro-Michalisa, edukujący się w Pa- 
ryżu, odebrał następny list od oyca: 

„ Kochany synu, spodziewam się, iż zawsze 
masz przytomne w pamięci przestrogi, którem ci 
dat przy twoim wyjeździe, i cokolwiek w po- 
przedniczych moich wyraziłem listach. "Twoje pro- 
wadzenie się i pilność w nankach, zjedńa ci 
szacunęk twoich nowych oyców, filohelenów, 
człónkow komitetu, a kiedyś uczyni cię użyte- 
eżnym twojey oyczyźnie. 

, Wiedz, moje kochane dzićcie, iż d, 22 
czerwca (v. s.» Ibrahim eiat wkroczyć do na=, 
szey oyczyzny, starożytney Sparty; uderzył on ze 
strony Almironu, na czele dosyć licznego woyska. 
Lecz „Anastazy, twóy kuzyn lijasz i inni z na- 
szych krewnych, zostający na czele naszych spół- 
obywateli i części Peloponezu, walecznie go od-. 
parli. Attak trwał 10 godzin; wielka liczba nie- 
przyjaciół poległa, a dumny Zórahim "pokonany; 
cofnął się z hańbą. "Tegoż dnia i w teyże chwi- 
li, iwoyska jego lądowały w Dyrron, -a że 
mieszkańcy tey okolicy posiłkowali „Almiroinowi, 
nieprzyjaciel więc posunąt się dò Zimpran, Pyr- 
gos i Charias. Szczęśliwym trafem, twóy siryy 
Konstanty, znaydując się w porcie na czele gar- 
stki Spartańczyków, opierał się nieprzyjacielskiey 
sile, aż do d. 26 (v. s); póki zwyciężcy Almi- 
rońscy nie połączyli się ze stabemi jego silami, i 
tegoż dnia, tak wielką zadali porażkę nieprzyja- 
cielowi, iż zbyt tylko mała liczba zdołała uciec 
ria statki. Scigali iwa wpław nasi wojownicy i 
wielu zabili. Tak tedy nieprzyjaciel ze wstydem 
opuścił 
zatoce Messeńskięy, zkąd udał się ku 77ypolizie. 
Mamy nadzieję, 14 mu się nie powiodą zgubne 
jego zamiary. Sm „RCR 

p Brat twóy Georgaki po bitwie Almiroń- 
skiey , dowodzi swojemi  woyskami i: gotu- 
je się weyść do Peloponezu. Wyprawa wielkie 
nam rokuje powodzenia. Wedle tego; com-ci na- 
mienił, widzisz, iż jesteśmy w stanie Asalczyć w 
Sparcie z nieprzyjącielem. Donieś wspaniałemu 
Komitetowi Paryzkiemu, Że nam zbywa na amu- 
nicyach, Żywności i skałkach. Należałoby wy- 
słać, coby można było do Sparty, a jeśli można 
wprost do mnie. 4 
„ Nauplia, d. 7. lipca 1826 (v. s.) | 
„ Twóy oyciec, Piotr Mauro-Michalis. 

— Dnia 20 września. — w, 

(ż Korrespondenta Hamburskiego.) 

Kawaler Ruffo, syn posła neapolitańskiego 
przy dworze tuteyszym , który był+w tytule se- 
kretarza poselstwa przy o0yCu; mianowany 708- 
fał ministrem Króla Jmci Sycyliyskiego przy 
dworze Pruskim. 

Na ulicy S. Zudwikaswzniesieny zostanie no- 
wy kościoł katolicki. 


nasze siedliska. Rozłożył się on był w 


a- 


-— Dnia 22 września. — 
(z Gazety Pruskiey Stan i ; 
Ostatnie listy z Lugdunu dógdszą, iż tercz 
tam więcey ruchu okazuje się w handlu. Z wiel- 
ką pociechą robotników , pozamawiano u tame- 
cznych fabrykantów znaczną ilość towarów jedwa- 
bnych. . 
- Wyszły wtzora bialetyn praw, zawiera dwa 
postanowienia Królewskię, potwierdzające dwie no- 
we Żeńskie kongregacye, t. j. zakonu połącze- 
nia się z Sercem Jezusowem, w Libourne (de- 
z Girondy) i Urszulinek w Sż. Chamond (dep. 
Sprawa Ouvrarda znowu w miesiącu listo- 
padzie przywołaną zóstanie. Liwerant , Quvrard 
z pięcią swojemi spółnikami, na d. g listop. po- 
wołany jest przed sąd policyi poprawczey. 
Wczora Nuncyusz Fapiezki dawał obiad dy- 
plomatyczny, na którym się P. Canning, mini- 
strowie i posłowie zagraniezni znaydowali. 


= 


= (z Kovrespondenta Warszawskiego.) A 
Biskup hermopolitański wydał postanowie- 
nie do założenia dwóch szkół. 

Mieszkańcy w Lestours, byli dnia 26 z. m. 

w samo południe świadkami szczególnego zjawi- 
„ska powietrznego: Zapałona chmura; podobna do 
ogromney kolumny ognistey, pokazała się w polu 
-i zniszczyła wszystko, w kierunku, w którym prze- 
chodziła: Porwała 17letniego młodzieńca w po- 
wietrze i zaniosła go na skały, gdzie głowę roz- 
trzaskał. Czternaście baranów, uniosła w górę; 
znaleziono ich w pewney odległości uduszonych. 
W zamku Lacaunette wywróciła mury przy par- 
ku, strącała ogromne skały, wyrywała drzewa z 
korzeniami, wpadła do wspomnionego zamku, pod- 
nosita posadzki kamienne, wyłamała drzwi, wpa- 
dła przez okno do sali, a z niey przez sufit na 
drugie piętro aż do dachu etc. Po tym fenome- 
wę Od a ulewa, a' po niey naypięknieysza po- 
goda. Podobny fenomen zjawił się «we Francyi 


dnia 3 sierpnia 1780 w wiosecze Leuc. $ 


Bawiący w Paryźu Konsul w Tiflis, P. Gam- 
ba, wydał zaymujący opis Georgii i krajów z nią 
graniczących. i 

`- P: Canning znaydował się onegday z wielu 
znakomitemi osobami na obiedzie u Xięcia Orle- 


` Nie powiodła się spekulacya wydobycia skar- 
bów w zatoce Figo. Statek, na którym był ap> 


parát nurkowy, powrócił. We wszystkich zato-, 


nionych okrętach nic nie ,znałeziono. Całym NA 
skiem kompanii są osobliwości, pokazujące skutki 
wody morskiey na Żełezie, miedzi, dryewie, -i t. d: 
z P. Shakespeare zbudował w zdlly pore, w In- 
dyach angielskich, wiszący most z trzciny czyli 
bambnsu Silhetskiego, Pokazuje się; iż możńa mieć 
od granicy wschodniey i północno-wschodniey, 
trzcinę, długą na 100 do 225 stóp, grubości jedne- 
go lub dwóch cali; wszystkie koszta ograniczają 
się mierna zapłatą dzienną robotników. używa- 
nych do jey ścinania. Trzcina ta przywozi się 
skręcona nakształt powrozów. Most wspontniony 
ma 130 stóp długości, a pięć szerokości. Nie tyl- 
ko podłoga; lecz i sama arkada, podpory pioroa- 
we, balustrady i liny utwierdzające, są bambuso- 
we. Wszędzie materyał nie przechodzi cala i 3 
średnicy, a nawet po większey części ledwo ma $ 
cala: Na oko, cała machina mostu wydaje się bydź 
niezmiernie lekką, a nawet lżeyszą od mostow na 
linach; jakoż w rzeczy samey jest taką. QOśmna- 
ście trzein, długich na 150 stóp, formuje arkady. 
Powiadają, iż moc i trwałość trzciny, tym sposo- 
bem użytey, wyrównywa mocy i trwałości lin; 
zagadnienie to, czas i doświadczenie roztrzygną ; 


„lecz teraz, mosty trzcinowe, tę pomiędzy innemi 


mają korzyść nad mostami na linach, iż mniey 
kosztują i wzmacniają się w stanie wilgotnym, co 
niezmiernie jest ważną rzeczą, w długiey porze 
dźdżystey. Pod tym względem nadewszystko, mo- 
sty bambusowe, bardzoby się przydały w Cachaz, 
krainie wielą rzekami przerźniętey. 

Ludność Londynu doświadczyła w przeciągu 
lat 120 nadzwyczaynego powiększenia się, mogące- 
go zwrócić uwagę urzędników i publicystow pań- 
stwa. 


W r. t700 stolica ta liczyła 674,000 miesz. 


W —>— 1750 — — — — — 676,900 — 
W — 1801 — — — — — 900,000 —— 
W — 1811 — — — —— — | 1,050,000 — 


W — 1821 1;274,900 ` 
Tak więc w przeciągu lat 120 podwoiła się ludność 
w Londynie, a w ciągu lat 10 upłynionych od 1811 
do 1821, powiększyła się 224,000 dusz, to jest £ 
tego; czćm była. Jeśli ten sam postęp rosnący da- 


anu, Wczoray miał w S. Cloud u Króla posłu- ley potrwa, jeśli przyczyny, które nań wpływały, 


chanie. Prostota w ubiorze odznacza go i gdy się 
pokazuje+.w mieyscach publicznych. Sława jego 
jest orszakiem, dostatecznym do zajęcia ciekawo- 
ści paryżanów. 


NizmocY 
Frankfurt dnia 20 września. 

(Journal de St. Petersbourg.) ` 
Donoszą z Lipska, iź juź tam przybyło na 
jarmark wielu Azyatów, a pomiędzy innymi Or- 
mianie, którzy się cieszą z nowego porządku rze- 
'czy, zaprowadzonego w państwie tureckićm. Zda- 
ją się mieć na celu wielkie kupna; mianowicie 
w suknie; co czyni nadzieję znacznego wpływu 

na cenę wełny. PE 
Xiążęta Alexander i Piotr Holsztyńsko-01- 
denburgscy, synowie zmarłey Mrólowey Wir- 
tembergskiey, przybyli d. 14 do Sztutgardu, dla 
odwiedzenia JJ. KK. MM. 


ANGLIA. 
Londyn dnia 16 września: 
(Journal de St. Petersbourg). ` 

Kapitan, Parry ma zaszlubić córkę baron- 
nela John Stanley. Młoda ta osoba zaleca się 
pięknością i nayrzadszemi przymioty. 

Dowiadujemy się, iż bank brezyliyski prze- 
słał swoim korrespondentom w Londynie dyamen- 

, ty surowe i wielką ilość drzewa fernambuku, na 
rachunek rządu brezyliyskiego. 

Podług. doniesień z Puerio-Cabęello, przybył 
do Walencyi nadzwyczayny goniec z depeszami 
od Bołiwara, w których gani swieżo zaszłe wypad- 
ki w Venezuelu i-rozkazuje Paezowi, aby się pod- 
dał władzy cywilney. 


działać będą zawsze w tymże stosunku; ludność 
Londynu w r. 1920, będzie się równała czwartey 
części ludności Anglii, a ; całkowitey ludności 
trzech zjednoczonych królestw. I to także trzeba 
uważać, iż od czasu, jak się upowszechniło użycie 
wakcyny, i przez dwanaście lat pokoju, ludność 
w kraju znacznie także wzrosła, lubo nie w tak 
wielkim stosunku, jak w Londynie. Z rachunków 
uczynionych wypada, iż jeżeli Anglia nie użyje nad- 
miaru swey ludności na zysk koloniy, nie będzie 
mogła w r. 1860 wyżywić swych mieszkańców. 
Czytamy w gazecie rządowey Malkuckiey, 
podd.16 marca,iż dwór „wański skłonionym został 


„do propozyćyy pokoju, sok wpływ wielkiego ka- 


gp Przy Królu. oyna, mówi gazeta; wiel- 
ą sprawiła zmianę w uczuciach Birmanów; od- 
tąd nie trzeba się będzie lękać nie nadto grzeczne- 
o obeyścia się, jakiego doznali Syme i Gox: Sto- 
ica Awy, stanie się zapewne równie dostępną dla 
Europeyczyków, jak stolice innych cywilizowanych 
narodów. Dowiadujemy się, iż Birmani bardziey 
się opierali ustąpić Arrakanu, aniżeli innych pro- 
wincyy: twierdzą bowiem; iż to jest kray ich 
przodków. Mało mamy wiadomości o ich powa- 
dze historyczney, a przeto niewiemy, jak dalece to 
mniemanie jest gruntowne; to tylko wiemy, iż pro- 
wincya „Arrakan, była królestwem potężnóm inie- 
podległem przed trzemaset ląty, i że dochowała 
swą niepodległość do r. 1785, to jest, do czasu pod- 
bicia jey przez woyska Mindwage. Sądzilibyśmy, 
że dwór Awański, skłonnieyszym byłby do zrze- 
czenia się swych praw dotey prowincyi; góry bo- 
wiem arrakańskie czynią wyraźną granicę, która, 
ofdzielając posiadłości angielskie od birmańskich, 
uśmierzyłaby nieco sprzeczki pomiędzy dwóma 
5 


państwami. Co się tycze pobierania kontrybucyi, 
o czćm wątpiliśmy wprzódy, zdaje się, iż teraz Ža- 
dej nie podlega wątpliwości; polityką albowiem 
rządu teraźnieyszego równie jak dawnieyszych; po- 
czą wszy od Alamipry, było zagarnąć do skarbu, ile 
można, naywięcey pieniędzy, a nayinniey wypu- 
SZCZAĆ, 3 


s — Dnia 18 września. — 
(z Korrespondenta Warszawskiego.) 

Zaraźliwa gorączka rozszerza się w Irlandyi, 
naywięcey między ubogiemi, co dowodzi, Że jest 
skutkiem zepsutych pokarmow, 

Osadnicy w Mexyku, przybyli z Karoliny.i 
Georgii, zaczęli się trudnić uprawą bawełny. 

Sprawa Grecyi i sprawa pieniężna Filohele- 
nów londyńskich, jest teraz w Londynie powsze- 
chnym przedmiotem rozmów. Pewnego znakomi- 
tego Filohelena obwiniają, Że się z baszą Egipskim 
porozumiał i tylko pozornie przyjaciela Greków 
udawał. Grożą mu, że dowody ogioszone będą pu- 
blicznie. 

Półkownik szkocki Maedonnel, który się nie 
dawno o 1,000 f. szt. był założył, że przez pół 
roku zgrania na dudach życie utrzymywać będzie 
i jeszcze ze stem f. szt. ź wędrówki do Edymburga 
wróci, grywa teraz na ulicach w Gravesead i jest 
nadzieja, że zakłąd wygra: bo wielu miewa słu- 
chaczów. Półkownik ten ma juź lat 50, jest wzro- 
stu dobrego, pak na sobie kurtkę chłop- 
ską, kamizelkę i spodnie mysliwskie, okrągły czar- 
ny kapelusz i bardzo cienką, białą bieliznę. Te- 
mu nowemu bardowi towarzyszy młodzieniec po- 


rządnie ubrany, trzymający worek zielony, gdzie 


się mieszczą dudy 1 dary. Obadwa przywędroją 
wkrótce do Londynu- 

Ministeryalni członkowie izby niższey otrzy- 
mali od P. Canning okolnik z uwiadomięniem, że 
na przyszłym Parlamencie żądać będzie wolnego 
przywozu zboża. © Sd | 

W Madrycie rozeszła się poyłoska, Że rząd 
portugalski zezwoli na utworzenie trzech legiy za- 
granicznych. 

Zaczęto już stawić gmach dla nowego uni- 
wersytetu londyńskiego. 

Goniec donosi o nowey chirurgiczney meto- 
dzie, przez którą wyymowane bydź mogą tylko 
uszkodzone części zębów, część zdrową ząchowu- 
jąc bez naruszenia. 


H1szPANIJA. 

Madryt dnia 15, września. 
(z Korrespondenta Warszawskieżo*). 
Wielkorządca starey Kastylii, Jenerał Lon- 

a, wyjechawszy ze swojey stolicy, dla złożenia 
rólowi uszanowania w Ildefonse, powierzył na- 
czelny zarząd prowincyi Jenerałowi Kanterak, te- 
mu samemu, który w bitwie pod Ayacucho dru- 
gim był dowódzcą i z Jenerałem Sucre kapitulo- 
wał. Jest on rodem Francuz i jak mówią, zaku- 

pił niemal połowę prowincyi. 

Dnia 11 znaleziono w celi zamordowanego 

oyca Miro, Jenerała zakonu braci miłosiernych: 
Wczoraysza gazeta doniosła urzędowie o de- 
zercyi Porucznika Gand, podporucznika Moncada 
z 18 prostemi, kilkoma podołficerami i 111 osio- 
dłanemi końmi. Minister woyny wydał z tego po- 
wodu rozkaz, grożący szubienicą każdemu ze zbie- 
głych. Darowane mieć będą życie podefficero- 
wie i Żołnierze, którzy w przeciągu 8 dni powró- 
cą. Czwarty pułk lekkiey jazdy jest zniesiony, 
dowódzcy i officerowie, którzy się znaydowali w 
Olivenza podczas wspomnioney dezercyi, są w 
stopniach swoich zawieszeni; Sąd wojenny roz- 
strzygnie, czy wypełnili oni swoją powinność, Pomi- 
mo tego wydarzają się nowe dezercye nad grani- 
eą portugalską. Mówią, że załoga w Albuquerquo, 
przy odgłosie bębnów do Portugalii Wyruszyła. 
iele Żołnierzy z pułku milicyi w Truxillo, w 
pochodzie do Estremadury, zboczyło z marszruty 
DODEYTETZ= KR OPZZ Z S a 


w Drukarni Redakcyi. 
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do Portugalii. Nawet Żołnierze z gwardyi okazu- 
ją ochotę dostania się do Portugalii. Z pułków w 
Segowii stojących ucieka codziennie co raz wię- 
cey. W samym Madrycie panuje trwoga, z powo- 
du, że pojutrze ochotnik za morderstwo nia bydź 
wieszany. WWielkorządzca Galicyi Eguja, donosi 
ciągle o przerzadzaniu się jego szeregów; niektó- 
rzy Żołnierze przeprawiają się przez Minho, inni 
wracaią do domów. Pułkownik pewien portagal- 
ski, zamierza uorganizować pułk Dragonów dła 
Infańta Don Miguel, i przyrzeka, że Rząd na ten 
cel, ani jednego piastra nie wyda, P. Eguja po- 
piera jego ŻE À 

Jeneralny inspektor ochotników, Grijalba zo- 


stał umocowany do sprawienia dla tego Korpu- 


su 60,000 karabinów i innych potrzeb, ale odpo- 
wiedział, Że niema na to funduszu. 


NS WROG zd 
. (u Korrespondenta Warszawskiego.) Na 

, Listy wiary godne z Alexandryi, dnia 1 sier- 
pnia pisaue donoszą, Że skarb hbaszy egipskiego 
skutkiem trzyletnich wypraw do Grecyi, tak jest 
wyczerpany, iż ciągnienie dalszych z niego zasił- 
ków jest niepodobne. Z Egipeyan do Morei wy- 
słanych, powróciło wielu do swojey oyczyzny i 
wystawiło tak okro ay obraz poniesionych tru- 
dów, iż z obozu ód: airem, całe szeregi regu- 
larnego „woyska z obawy, aby ich do Europy nie 
postano ,/ chorągwie opuściły.  Woysko egipskie 
zmnieyszyło się prze tę dezercą o: 4000 ludzi. 

Rozchodzi się pogłoska, że basza Widdinu, 
poprzednik Reszydą w woynie z Grekami, prze- 
ciw Porcie się zbantował i wszystkich janczarów 
pod swoje chorągwie zwołuje. 

, Doùoszą jednozgodnie, że Stambuł spłonął 
ogniem w większey części. Jiozgniewani Bostan- 
dzowie podłożyli ogień u piekarza, zkąd się na- 
gle zajęły pobliskie domy, a nawet pałace mož- 
nych przy seraju. Słychać, że KAET N s 
raju woysko, w czasie pożaru bunt podniosło i 
wiele krwi' rozlało. Straty muszą bydź wielkie, 
bo w pogorzałych domach, znaydowały się niemal 


wszystkie bogactwa panów tureckich. Listy ze., 


Stambułu, dnia 5 września pisane, donoszą, Że nie 
pamiętają w stoliey tey, okropnieyszego pożaru; z 
era zdawało się, że w 100 mieyscach-rażem wy- 
buchnął. 
nie, a położenie Sułtana jest bardzo krytyczne. 
Liczą już kilka tysięćy spalonych domów i jeszcze 
pożar nie był ugaszony, gdyż lud na Sułtana roz- 
gniewany, nie przykłada się z gorliwością do ga- 
szenia, uważająe pożar za karę: Nieba. , 
Woysko Ibrahima po klęsce: w Mainie bar- 
dzo jest osłabione, brakniesmu wody» a sam Ibra- 
him jest chory. 2 Egiptu nie może się spodzie- 
wać pomocy, już dla braku wayska i niedostatku 
w skarbie, już z powodu nowego powstania We- 


rhabitów. Kutrdowie zbuntowali się przeciw baszy 


w ADR pobili go i zmusi”! do wniyścia w układy. 


soby przybyłe ze Siambuła zapewniają, Ze ` 


Poseł angielski P. Stratford Canning żądał od Por= 
ty żaręczenia własności angielskiey w Turcyi; a 
gdy mu tego odmówiono, przerwał z Dywanem 
wszystkie stosunki. 


i 
W .ocunyY. 
Rzym dnia 14% września: 
! (z Korrespopdenta Warszawskiego.) | 
Donoszą z Ankony pod d.6t.m. że wypra- 
wa Lorda 
Przeciwnie donoszą 2 Zante pod d. 16 sierpnia z 
okrętu, należącego do eskardy Lorda, że już do 
tey wyspy przypłynął i natychmiast do Morei 
okręty swoje wysłał. - 
|. /W Fiumcino o cztćry mile od Rzymu, nad 
uyściem 'lybru, wylądowali rozbóynicy morscy A 
uprowadzili z sobą 20 mężczyzn 1 8 kobiet. Sy- 
na Wielkorządzcy obdarli i wrzucili do morza; 
lecz młodzieniec ocalił Życie pływaniem. 
| możecie 


Pozwolone drukować: Z polacenia JW. Litewskiego Wojennego Gubernatora . 
Aadrzcy Bucharski Rzeczywisty Radca 


tanu i Kawaler. 


rzy se- 


OE widać przestrach i spustosze= . 


ochrane ' zupełnie się nie powiodła. , 


i 


= 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N n8. 
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i. Przez řezolucyą Sądu Magistratu M. 
Wilna dnia 28 teraź, mca września ustanowio- 
ną, przeznaczona została licytacya ruchomości, 
po zmarłym Janie Gothbie Zeydlerze b. Burm, 
Wileńskim pozostałey, Z szaf, stołów , stoli- 
ków, komod i różnego tytułu meblów , oraz dal- 
szych rozmaitych sprzętów, składającey się, Jā- 
kawa lieytacya rozpoczęta zostanie dnia 6 na- 
stępującegc moa października o godzinie agiey 
z południa w domu tegoż Zeydlera przy ulicy 
Rudnickiey pod N. 2gd położonym, i aż do u- 
kończenia, wyprzedaży kaźdodziennie, prócz dni 
świątecznych i Dabelnych , odbywać się będzie, 
Roku 1826 mea września o dnia. - 

Józet Gieco B M. M. W. 

Oswiadezenie imieniem W. X. Jana Szczę- 
snego Ńatkiewicza Administratora „oscioła Pa- 
rafialoego Rotniekiego, czynisię w mastępney o- 
kolicznosci: w roku ninieyszym 1826 w miesią- 
cu junii 8 duia, niewiadomo ż jakowego wypa- 
dku Plebania Rotnicka z całym zbudowaniem 
w dacie w górze pomienioney ogniem spłońęła, 
A zatym daje wiedzieć publiczności przez Niniey- 
Sze oswiadczenie, że papiery od różnych osoh; 
obligi, wexłe, jako też koscielae księgi w teyże 
Plebanii w kantorkach będące nie zostały wy- 
ratowane, Gdyby oswiadczający się nadal mie 
szkodował na tym w poszukiwaniu swoich tiale- 


Znosciow , ninieysze oswiadczenie zapisując, one 
własną ręką podpisuje. Dati 1896 miesiąca ?bra 
27 dnia X. Jan Szczęsny Satkiewicz Administra- 
tor Kosciola Parafijalnego Rotnikiego. 

Roka 1826 miesiąca 7bra 27 dnia przed 
Aktami Zieinskiemi Powiatu W ilenskiego stawą- 
jąc osobiscie W. JX: Jan Szezę:ny Satkiewicz 
Administrator Koscioła Parafialnego Rotniokiego, 
ninieysze oswiadczenie wpisać do Frotokułu po- 
dałione w tym protokule w 'asnoręcznie podpisał, 

Przyjąłćm Jan Zsessowiez W. Z. Regent. 

Dozwala się drukować. Dma' 50 września 
1826 roku Cenzor Radaca Stanu lgnacy Reszka. 


M 


1 Doniesienie w Imieniu Antoniego i Au- 


dócyi Afąnasówny Kurakinów Kupców Ściey Gil- 


dii zanosi się w tém „iż w roku 1896 apryla 
12 dnia wydanym, a tegoż roku joli 15 dnia 
w Sądzie Głównym Litewsko Wilenskim 2 De- 
partamentu przyznanym, Folwark Rudańce zwa- 
ny w Powiecie. Wilkonnerskin Parafii Dasiats- 
kiey leżący, prawem wieczystym od W. Jmei 


Pana Stanisława Wiwulskiego Regenta Granicz=- 


nego Wiłkomierskiego nabyli i w possesją pra- 
wną już weszli, lecz gdy dotąd W. Wiwulski 
Regent, ubezpieczającey ewikcyi ziemney wedle 
wydaney assekuracyi nie złożył, a tąż assekura= 
cyą pewność Aktorstwa i wszelkich swych in- 
teressów stosujących się do rzeczonego folwar- 
ku, oraż długi na nimże ewinkowane, przez 
siebie ułatwić Kurakinów zabezpieczył i upe- 
wnił, przeto tym doniesieniem Kurakinawie ku- 
pcy nabywcy folwarku Rudane publiczność n- 
wiadamiają, i wszystkich (jeśliby jakie pretensye 
do tego folwarku od kogokolwiek były) do wy- 
bywey W. Wiwulskiego Regenta odsyłają, i a- 


a-  HMilno dnia 4 Października e 4026 Roku; 


żeby w czasie poźnieyszym oto Kurakinowie ku- 
pcy za Wiwulskiego odpowiedzialności nie pod- 
legali, takowe doniesienie przezemnie do Gazety 
Kuryera> Litewskiego podaję , do którego podpi- 
svję się jako proszony lgnacy Krzycki. 

Dozwala się drukować. Dnia 50 września 
1826 roku Cenzor ignacy Reszka. 


2 Od Litewsko- Wileńskiego Gubernialnego 
Rządu. Dla dostarczenia w guberni W ileńskiey 
drew, świec isłomy w ciągu następuiącego trzy= 
lecia, to jest od 1go juln 1827 do tegoż dnia 
13830 roku, dla woysk kwateruniących w Wileń- 
skiey gubernii, naznaczone w lzbie Skarbowey 
W ileńskiey dla odbycia targow, terminy: 1SZy 17, 
agı 20, aŚci 22 następniącego decembra; zatem ży- 


czący do nich należeć, zechcą przybyć do tey Izby, - 


z dostatecznemi kaucyami, na oznaczone terminy. 
Dnia 23 7bra 1826 roku, Sowietnik Białocki. ` 
S:kretarz Kawalenok. ? 


2 Sąd Główny Miński 2go Departamentu, 


na skutek nastałey w nim dnia 27 apryla b. r., 


za prośbą JWW. Augusta Hrabi Brzostowskiego 
rezołucyi, wzywa Królewieckiego kupca Adama 
Borysa (któremu z Exdywizyi wspomnionego 
Brzostowskiego w majętności Mossarzu wydzie- 
jona została scheda) lub jego sukcessorów, do ja- 
wienia się w ten Sąd podług ukazu 1764 roku 
marca 20, na termin pół roczny z daty pierwszey 
w St, Petersburskich wiadomościach publikacyi 
uwazający się, dla wykonania juramentu , temuż 
Borysowi dekretem Sądu Exdywizorskiego Mo- 
sarskiego 
Soi poszukiwaney przezeń w massie, rzeczonego 
Brzostowskiego i powyżey wzmienioną schedą 
zabezpieczoney summy wskazanego, i popraw- 
czym dekretem ninieyszego Departamentu, 1891 
junii 10 nastał, i, a tegoż roku julii 12 ogłoszo= 


nym, zatwierdzcnego; wzywa zaś z tém ostrzeże- _ 


niem, że jeśli w oznaczonym terminie sam Bo. 
rys; lub jego sukcessorowie nie pojawią się, rzecz 
na wspomoionym juramencie oparta, podlegnie 
ammissyi, Augusta 51 dnia 1826 roku. 
Sekretarz Atanazy Reutt. 
Expedytor Michał Rewieński. 


3 W izbie Skarbowey Gubernii Grodrień- 
skiey odbywać się będzie w dniach 90, 21 i 25 
następującego miesiąca oktobra r. b. licytacya: 
1mo) ma utrzymywanie od.dnia 1go julii 1827 
po dzień 1wszy julii 1830 roku Stacyów Poczto- 
wych w Gubernii Grodzieńskiey znaydujących 
się, 2do) na dostarozenie dla potrzeb wojennych 
świe łojowych pudów 500 i Śtio) na dostarcze= 
nie do łuagierów w Powiecie Grodzieńskim przy 
miasteczku Skidln położonych, drzewa opałowe= 
go sążni kubicznych 500. Przeto każden życzą” 
cy przyjąć na siebie utrzymywanie Stacyów Pos 
cztowych, lub dostarczenie swic i drzewa, ze- 


chce przybyć do licytacyi na powyższe termina, ` 


z dostatecznemi kaucyami. Datt w Grodnie d. 


24 septembra 1826 r. 


| Grodzieński Cywilny Gubernatox M, Bobiat 


tyński. 


1845 roku maja 18 dnia, na realno- . 


<a 


t 


5 Oà Magistratury Powszechney Opieki 
Gubernii Litewsko Wilenskiey zawiadamia się: 
iż ma postawienie w Mieście Wilnie na rzece 
Wilii nowego mostu, na tém samém mieyscu 
gdzie dopiero exystuje stary Zielonym nazywa- 
jący się, na tychże samych arkadach ozyli izbi- 
cach, podług zformowanego do tego osóbnego 
planu i opisania, naznaczone do publicznych tar- 
gow trzy termina, pierwszy 22, drugi 25, a 
trzeci i ostateczny 26 dnia nowembra miesiąca 
teraznieyszego 1826 roku, przeto życzące oso- 
by wziąć na siebie postawienie takowego mostu, 
zechcą jawić się na pomienione termina do teyże 
Magistratury Powszechney Opieki z dostateczną 
ewikcyą w proporcią mającey się zalicytować na 
to summy, gdzie i kondycye do tego służące o- 
bjawionemi im będą; wedle za$ Smiety przez 
Gubernskiego Architekta sporządzoney, wyracho- 
wano na zbudowanie takowego mostu 78,876 
rubli 34; kopiejek assygnatami, 

Henpemenabiii Haemn llpukasa u Karaaep» 
Hemp» Kaeiicmn. ; 

Cekpemap» HM. Coanwann. 

Hasaasnuk» Cmosa Iyóepnckiii Cexpemap» 
KB yanxosczii. 


5 JPan Timoteusz Kuczyński ma ko- 
nor uwiadomić Przeswietną Publiczność 
w Wilnie; iż przed odjazdem swoim z tu- 
teyszego Miasta będzie miał zaszczyt w dniu 
a pazdziernika 1826 roku dać w tutey- 
szey Sali Ratuszowey Koncert wa Skrzy- 
peach. : 

Programma Koncertu oznaymiona bę- 


dzie przez Afisze. 


5 Niżey podpisany nabyłem wiecznością fol- 
wark Goykiszki ze wsią Poberze z ludnością i 
m'całą przynależnością w powiecie Upitskim w 
parafii Pozwolskiey położony od W, Otto von 
Haarena Kapitana Woysk Rossyy kich za prawem 
wieczystym w r. 1826 aupusta 1 mnie wydanym, 
deby nabycie takowe było wiadome powszech- 
ności, żeby na tea majątek przez iuryzdatora, i 
przez nikogo obcego niebyły dlugi zaciągane, ie- 
by mający pretenzye do (Goykiszek przed wyda- 
nien mnie Prawa nastałe, raczyli objawić w tym- 
ke folwarku w przeciągu roku teraznieyszego, i 
żebym po wyiściu lat trzech od datty nastania 
mojego dziedzictwa za żadne stosunki dawne mia- 
me do iuryzdatora nie był pociągany, przez gaze- 
ty Kuryera Litewskiego ogłosić postanowiłem. 
Datt 1826 7bra 20. 

` Fryderik Adolf Baron von Schilling-Adeling. 
Kapitan woysk Rossyiskich. 

'Takową awizacyą wolno drukować świad- 
esy d.27 września 2826 r. Cenzor Radzca Stanu 
Jgnacy Reszka, 


3. Niżey podpisany mając pewną wiadomość 
o summach Solefnych x KO uósa W W. Karo- 
liny i Malwiny Andersonówien, przebywających 
niegdyś w Gubernii Kurlandskiey, a poźniey w St. 
Petersburgu, dla dobra ichże własnego, życzy bydź 
mwiadomionym, azali pomienione Karolina i Mal- 


wina Andersonówny jako panny lub jako mężatki, 
same, lub ich prawni sukcessorowie znaydnją się w 
Życiu, i gdzie przebywają? w przypadku zaś 7 aş- 
ścia onych pannami, a po za mąż póyściu iich su 1- 
cessorow, podpisany wzywa i prosi każdego wie- 
dzącego o życiu lub zgonie Karoliny i Malwiny 
Andersonówien, albo po ich za mąż póyściu ich 
sukcessorow, o przysłanie, jeśli żyją jedni lub dru- 
dzy niemylney wiadomości, jeśli poumierali, urzę- 
dowych metryk pogrzebowych do miasta Wilna 
pod adressem podpisanego. Przy czém podpisany 
zaręcza powrot wszelkich wydatków na pomienio- 
ne formalności, i na pocztę łożyć się mogących. 
Działo się w Wilnie roku 1826 miesiąca seplem- 
bra 24go dnia. Wileńskiego Guberskiego Rządu 
Sowietnik i Kawaler Otto Anderson. 

Dozwala się drakować. D. 25 września 1816 
roku. Leon Borowski Cenzor. 


$ Regestr drzew różnych fruktowych młodych 
1 po części już owoce rodzących, znaydujących się 
w Majątkn Smoliczach do wybycia o dwie mile 
pod M. Nieswiżem roku 1826. 


A £ 
z G: Tta SEAT E: 
|| mes 
ENL A E PAE E, S an 
ONA 2VWVMMIOWKY 4 = sra AUBE E A a 8 
18]. Pomaranczowki => -- + - EO | 4 
21 Bery Zimowe STOK 0a Mi ANIĘ AB 9 
22| Śmolanki Zimowe - - - - - - 9 
a3|; Bery. Zimowe ddłe « - = - 2. 2 55 
| Bez Now zagran: niewiadomych nazwisk. 57 
IF ogule drzew gruszkowych. |158 
Śliwki. Ręklodow dużych - - - - taf, 
Ręklodow małych. - - - - = 47 
Magnum Bonum. - - -,= - «= 5 
i IF ogule sliwkowych drzew. g2 
PY iszni. Łotowych. = © - .- „2,2 `g 
Majowych herz kirszen. --= = © 8 
Seplembrowych. - = =- - - ~ 5 


Trzesnie. Sercowych Czarnych. - ‘= 
Dito- Hiszpańskieh. - - --—7= = 
Dito Białych malych c= 2. | 
w ogule wiszniowych. i ti zesnich drzew 
IF ogule w powyż wyrażonym M>=jątku 
nayduje się różnych drzew fruktowych 


zdalnych do przesadzenia w naylep-zych | 


Oc” m m 15 
SOB 


gatunkach sztuk 749, ku nabyciu tako- 
wych życzliwie amatorow zaprasza się, 
ostatnią cenę sziuka po puł rubla, 

J ki 


abtonki. 
5| Szteliny Zimowe, Czerwone - - - 18 
7| Lodowe Zimowe. =< - - = — -. 5 
8 Funtowe Zimowe - - - - - - 44 
g| Gruszkowe Letnie - - - - - - 30 
to| iPontapy Jesienne - - 2 - «». « 5 
zaj Gałyil6 - Czerwoni oei aee a SZA 4 
12| Muszkatelki Zimowe - - - - - 30 
15| Oliwne Jesienne. - - - - - - - 50 


14| Renoty Szare - = - - - - - - | »0 
15| Poziómkowe Lelnie - - ani «= - 14 

17| SŚztetyny zielone zimowe - - - - 
18|- Renety Złote - - - - » = - - | % 
19| Blater Sztetyny Jesienne - - - - 2 
20| Stłotkie Białe Letnie - - - =J | q4 
21| Komputowe Zimowe duże - - » T28 
40)  ZlmoWwe > = 5a das 0. a a 16 
25| Blane Rambur - - - 3 - = - 8 
26} Poziómkowe Jesienne > - - - - '9 
29| Tyrolskie - - - - - - = = - 8 
42| Zimowe Czerwone - ^ = = - - 8 
45| Szklankowe Zimowe - - - - - - 5 
Bez Nrow nieznajomych zagranicznych. 81 
TY ogule drzew jabłonkowych. (4357 


Dozwolono drukować dnia 51 sierpnia 
1626 roku. Cenzor Ignacy Reszka: 


